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Tytuł fragmentu relacji Panowała cisza

Zakres terytorialny i czasowy Lublin; po 1944 roku

Słowa kluczowe Lubelski Lipiec, Lokomotywownia PKP, strajk na PKP

Panowała cisza

Nie był to taki strajk typowo okupacyjny, bo po prostu nie doszliśmy może jeszcze wtedy do tego,
żeby to tak mocniej zorganizować. Koledzy chodzili do domów, chociażby po to, żeby się
odświeżyć, zmienić koszule, w każdej chwili wracali po paru godzinach, ale około 50% załogi
było zawsze w Parowozowni Lublin. Ja podczas tego strajku byłem chyba ze dwa razy w domu.
Wydawało nam się wtedy, że milicja była chyba bardziej przestraszona od nas, więc raczej nie
obawialiśmy się, że mogą nas zatrzymać i że już nie wrócimy do strajku. Jeśli chodzi o
utrzymywanie kontaktów z innymi strajkującymi zakładami lub osobami z innych rejonów w tym
okresie, to z mojej wiedzy wynika, iż takich kontaktów raczej nie było. Wiem, że kolega
Szpakowski miał kontakt z Radiem Wolna Europa i on chyba tam przekazywał pierwsze
informacje. Jeśli chodzi o atmosferę strajkującej Lokomotywowni i otoczenia to można sobie
wyobrazić. Panowała cisza. Kiedyś w Lokomotywowni, czy w Parowozowni panował olbrzymi
ruch. Z obrotnicy wyjeżdżały parowozy był gwizd, szum. A teraz tutaj była kompletna cisza i w
Parowozowni i na całej stacji. Wielka cisza i spokój, dopiero w momencie, gdy strajk
zakończyliśmy, uruchomiliśmy syreny, no i wtedy Lubin się dowiedział, że kolejarze zakończyli
strajk.
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